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Szanowna Pani !

W kwietniu br. p.Helena Kobernicka przysłała do naszego Ąfchiwum mteriały cfbtyczące 
Pani służby wojennej. Bardzo za nie dziękujemy. Założyliśmy Pani teczkę osofeth*^ nr 
986/WSK.

Prosimy jednak, o ile to jest możliwe, o napisanie relacji z Pani służby wojennej ^żfedług 
załączonego schematu. Prosimy także o napisanie czegoś więcej na temat Pani koleżance t AK, 
o Irenie Wójcik i o łączniczce Julii. Może mogłaby Pani też coś napisać o Pani koleżankach z 
łagrów, o Danucie Szumer i Marysi Kowalskiej z Warszawy. Może one wcześniej też należały 
do konspiracji.

Jeszcze raz dziękujemy za przysłane materiały i prosimy o kontakt.

Z wyrazami szacunku

Katarzyna Minczykowska 
Dokumentalistka Archiwum WSK 

przy Fundacji „Archiwum Pomorskie AK”

Pani Zofia Skoczkowska

zał.:

1/ Schemat relacji WSK
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Wspomnienia o Zofii Cypara - Skeczkowskiej ps. "Bożena" 
ref. WSK - Kamionka Strumiłów<d 
kierownik Org. por. Artur le ja

pewiaczka

Placówka w Kamionce Strumiłowskiej była dobrze zorganizowana. 
"Bożena" była spokojna, zrównoważona, bardzo pracowita - pełna zapału. 
Niestety, placówka musiała ulec likwidacji z powodu ukraińskich napadów 
i mordów. Zofia przeniosła się do Lwowa, gdzie byłyśmy w bezpośrednim 
kontakcie. Tutaj pracuje nadal. Wyjeżdża często z pocztą do Jarosławia.

W 1943 r., kiedy szła do partyzantki, w lesie Sokolniki, została 
ostrzelana przez patrol niemiecki. Ciężko ranną w brzuch przewieziono ją 
wozem mleczarskim do Lwowa. Po wyleczeniu wróciła do pracy.
We wrześniu 1944 r. została aresztowana i wywieziona w głąb Rosji - 
pracowała przy wyrębie lasów. Wróciła do kraju w 1947 r. i osiedliła się 
w Koszalinie, gdzie miesza do dzisiaj. Bardzo ciężko choruje.
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